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Jaki środek? 
Mój znajomy, silny i niezłomny kretyn 
wyznał mi na wakacyjnych łąk kobiercu 
ogryzając kurczę spore, że chce zostać senatorem 
bowiem los Ojczyzny leży mu na sercu. (...) 

Z niestrawnością rzecz jest prosta jak parasol, 
tu poradzi i amator, i konował, 
lecz kto zgadnie w czoła pocie 
jaki środek dać idiocie, 
by idiota mi Ojczyzny nie ratował 
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